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Św. Szczepana, pierwszego męczennika – święto


PIERWSZE CZYTANIE 







Dz 6,8-10;7,54-60 
Czytanie z Dziejów Apostolskich 

Szczepan pełen łaski i mocy działał cuda i znaki wielkie wśród ludu. Niektórzy zaś z synagogi, zwanej synagogą Libertynów i Cyrenejczyków, i Aleksandryjczyków, i tych, którzy pochodzili z Cylicji i z Azji, wystąpili do rozprawy ze Szczepanem. Nie mogli jednak sprostać mądrości i Duchowi, z którego natchnienia przemawiał. Gdy usłyszeli to, co mówił, zawrzały gniewem ich serca i zgrzytali zębami na niego. 
A on pełen Ducha Świętego patrzył w niebo i ujrzał chwałę Bożą i Jezusa, stojącego po prawicy Boga. I rzekł: „Widzę niebo otwarte i Syna Człowieczego, stojącego po prawicy Boga”. A oni podnieśli wielki krzyk, zatkali sobie uszy i rzucili się na niego wszyscy razem. Wyrzucili go poza miasto i kamienowali, a świadkowie złożyli swe szaty u stóp młodzieńca, zwanego Szawłem. Tak kamienowali Szczepana, który modlił się: „Panie Jezu, przyjmij ducha mego!” A gdy osunął się na kolana, zawołał głośno: „Panie, nie poczytaj im tego grzechu”. 
Po tych słowach skonał. Oto Słowo Boże. 

PSALM RESPONSORYJNY: 





Ps 31,3cd-4.6 i 8ab.16-17 
W ręce Twe, Panie, składam ducha mego. 

Bądź dla mnie skałą schronienia, 
warownią, która ocala. 
Ty bowiem jesteś moją skałą i twierdzą, 
kieruj mną i prowadź przez wzgląd na swe imię. 

W ręce Twoje powierzam ducha mego: 
Ty mnie odkupisz, Panie, Boże. 
Weselę się i cieszę się Twoim miłosierdziem, 
boś wejrzał na moją nędzę. 

W Twoim ręku są moje losy, 
wyrwij mnie z rąk wrogów i prześladowców. 
Niech Twoje oblicze zajaśnieje nad Twym sługą: 
wybaw mnie w swym miłosierdziu. 

ŚPIEW PRZED EWANGELIĄ: 






Ps 118,26a i 27a 
Alleluje, Alleluja, Alleluja 

Błogosławiony, który przybywa w imię Pańskie, Pan jest Bogiem i daje nam światło. 

Alleluje, Alleluja, Alleluja 

EWANGELIA 








Mt 10,17-22 
Słowa Ewangelii według świętego Mateusza 

Jezus powiedział do swoich Apostołów: 
„Miejcie się na baczności przed ludźmi. Będą was wydawać sądom i w swych synagogach będą was biczować. Nawet przed namiestników i królów będą was wodzić z mego powodu, na świadectwo im i poganom. Kiedy was wydadzą, nie martwcie się o to, jak ani co macie mówić. W owej bowiem godzinie będzie wam poddane, co macie mówić. Gdyż nie wy będziecie mówili, lecz Duch Ojca waszego będzie mówił przez was. Brat wyda brata na śmierć i ojciec syna; dzieci powstaną przeciw rodzicom i o śmierć ich przyprawią. Będziecie w nienawiści u wszystkich z powodu mego imienia. Lecz kto wytrwa do końca, ten będzie zbawiony’.
Oto słowo Pańskie.
Rozważanie do czytań:

Widzę niebiosa otwarte. Wierni chrześcijanie... Wierni uczniowie Jezusa... Wierność... piękna cecha człowieka. Wierność jest córką miłości, a miłość jest córką oczarowania prawdą, dobrem, pięknem. Wierność zaś Jezusowi wynika z oczarowania osobą Jezusa, z doświadczenia miłości Bożej u drugiego człowieka.
Tak właśnie było z pierwszym męczennikiem Szczepanem.

Tego gorliwego współpracownika apostołów oskarżono o bluźnierstwo (bo najprościej jest opluć drugiego człowieka). Potem - wezwano przed Radę, a następnie bez sądu wywleczono za miasto i ukamienowano. Zwolenników zaś Jezusa zaczęto prześladować. Ale śmierć tego gorliwego ucznia Jezusa i śmierć kolejnych wyznawców stała się posiewem nowej religii. Po prostu przykład wierności Jezusowi, często za najwyższą cenę, zapalał innych, nieraz wrogów; jak Szawła przemienił w Pawła. Wierni wyznawcy mimo iż szli na śmierć, przeżywali pokój w sercu; przeżywali „niebiosa otwarte", bo miłość Boża odbierała im lęk. Miłość bowiem odbiera lęk. Przykład szczególnej odwagi przed śmiercią dała na przykład św. Agnieszka.

Będą was wydawać sądom.
Dziś nie ma u nas prześladowań za wiarę. Żyjemy w dobie liberalizmu - i to liberalizmu bez hamulców ekonomicznych i etycznych. Liczy się tylko pieniądz, przyjemności, popularność. Promuje się te idole bez oglądania się na skutki.

I jak w tym wszystkim ma się zachować uczeń Jezusa?

Uczeń Jezusa będzie się po prostu pytał o to samego Jezusa. A Jezus będzie mówił przez swego Ducha: przeżywaj pięknie swoje życie, swoje powołanie, swoją misję. Jeśli zaś krępuje cię twój własny egoizm, jeśli krępuje cię twój własny grzech, to zostaw go. Bądź prawdziwie wolny, bądź pięknie wolny. Nie patrz na innych, nie patrz na docinki, nie tłumacz się, nie odgryzaj się. Idź za Mną!
Pokornie, wytrwale, we wspólnocie rodzinnej, modlitewnej, parafialnej. „Miłującemu Boga wszystko pomaga ku dobremu" (por. Rz 8, 28).

Jezus przestrzegał swych uczniów: „Będziecie w nienawiści z powodu mego imienia. Lecz kto wytrwa do końca, ten będzie zbawiony".

A kto wytrwa? Ten, kto kocha Jezusa, kto karmi się Jego słowem, Jego Ciałem i modlitwą, kto oczyszcza się w sakramencie pojednania. Wtedy już tak się nie lęka, bo miłość usuwa lęk. Miłość rzeczywiście usuwa lęk. Miłość także zapala.

Lubimy takich świadków. Świadków zapatrzonych w Jezusa i otwartych dla drugiego człowieka.

Należy też do nich s. Faustyna. Posłuchajmy jej:

Zauważyłam, że od samego wstąpienia mojego do klasztoru czyniono mi zarzut, to jest, że jestem święta; lecz ta nazwa była zawsze z przekąsem. Z początku bolało mnie to bardzo, ale kiedy się wzniosłam wyżej, nie zwracałam uwagi na to; ale kiedy w pewnej chwili z powodu mojej świętości została dotknięta pewna osoba, wtenczas zabolało mnie bardzo, że z mojego powodu inni mogą mieć jakieś przykrości, i zaczęłam się żalić Panu Jezusowi, czemu tak jest, i odpowiedział mi Pan: Smucisz się z tego? Przecież jesteś nią; niedługo okażę to sam w tobie i będą wymawiać to samo słowo: „święta" - tylko że już z miłością (Dz 1571).
Miłość usuwa lęk.

 Ks. Zdzisław Wietrzak SJ

Ogłoszenia:

Kościół Katolicki w Norwegii może dzięki Tobie otrzymać publiczne wsparcie finansowe. Aby było to możliwe musisz zarejestrować się w kościele podając pełny 11-cyfrowy norweski pesel (data urodzenia + norweski numer personalny). Dotyczy to zarówno tych, którzy przebywają czasowo w Norwegii, jak i posiadających obywatelstwo norweskie.  Nie bądź bierny w Kościele Katolickim, zarejestruj się!

Bliższe informacje na www.katolicki.no






